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( Telegr. „N. Reformy*),
Wiedeń, 10 stycznia.

Dzienniki donoszą, te rząd serbski oświadczył 
gotowość udzielenia w  całej pełni satysfakeyi 
w sprawie konsulów Tahy'ego i Prochaski. O-
baj konsulowie bezzwłocznie udadzą się na miej­
sce swego urzędowania. T a h y  wyjechał już 
z Budapesztu do Belgradu, skąd po konferen 
cyi z Ugronem uda się do Mitrowicy. P r o c h u  
s k a  bawi obecnie w Skoplje, skąd uda się 
w najbliższych dniach do PrizreDtu. U r o c z y  
s t a  r e i n s t a l a c y a  o b u  k o n s u l ó w ,  sto­
sownie do żądań rządu wiedeńskiego, o d b ę ­
d z i e  s i ę  p r z y  w s p ó ł u d z i a l e  w ł a d z  
s e r b s k i c h  i s e r b s k i e g o  o d d z i a ł u  w oj­
s k o w e g o ,  który p r z y  z a t k n i ę c i u  f l a g i  
a u s t r y a c k i e j  odda h o n o r y  w o j s k o w e .

Serbowie wycofują się
z nad Adryałyku.

Paryż, 10 stycznia.
Delegat serbski N o J a k o w i c z  w rozmowie 

z korespondentem „Matina" oświadczył: Serbia 
dziś jeszcze zakomunikuje reunionowi ambasa­
dorów decyzyę o p u s z c z e n i a  w y b r z e ż y  
m o r z a  A d r y a t y  c k i e g o  po  z a w a r c i u  
p o k o j u .  —  Poddając się rozstrzygnięcia mo­
carstw — oświadczył Novakowicz —  chcemy 
równocześnie udowodnić c h ę ć  z g o d n e g o  
p o r o z u m i e n i a  z n a s z y m  p o t ę ż n y m  
s ą s i a d e m ,  z A u s t r y ą .  Ustąpimy nistyłko 
z wybrzeży, ale także z całego terytoryura, 
położonego na zaehód od jezior i na zachód od 
Driny, gdyż obszar ten będzie należał w przy­
szłości do Albanii. —  Oświadczam jednak, że 
miejscowości, zajęte przez naszą armię* położo­
ne na wschód od Driny, jak D i b r a  i Pr i z -  
r ent ,  m u s z ą  p r z y p a ś ć  S e r b i i .

Serbowie pają odcięty odwrót.
Wiedeń, 10 stycznia.

„Siidslay. Corresp.* donosi ze źródła albań­
skiego: We wnętrzu kraju poczyniono iuż wszyst­
kie przygotowania, aby z o r g a n i z o w a ć  w o j ­
s k o w o  l u d n o ś ć ,  z d o l n ą  do  b r o n i .  — 
W  działalności tej zawiera się widoczne posta­
nowienie Albańczyków przystąpienia do n a r o ­
d o w e j  o b r o n y ,  aby z bronią w ręku ode­
przeć wszystkie ataki na Albanię.

Korpus ofioerekl który okupował wybrzeża 
adryatyckie, będzie miał ogromnie utrudniony 
odwrót. Nie pozostaje mu nic innego, jak w ra ­
cać do ojczyzny drogą raoreką, na Tryest lub 
Satonikę.

m a t y c z n y  s u k c e s  C a m b o n a .  Cambon ma 
nadzieję, że przy tej sposobności przyjdzie do 
porozumienia w sprawie r e f o r m y  r e g u l a ­
m i n u  k o n f e r e n c y i  p o k o j o w e j .  Zastęp­
cy bałkańscy zgadzają się na to, aby w regu­
laminie przeprowadzono kilka zmian, ażeby li­
czebna przewaga delegatów bałkańskich na 
przyszłość dawała się mniej odczuwać delega­
tom tureckim.

Turcya grozi odwołaniem 
swoich delegatów.

Konstantynopol, 10 styczuia. 
Porta wystosowała do swoich ambasadorów 

okólnik, w którym zawiadamia ich, że na wy­
padek, gdyby delegaci państw bałkańskich do 
końca tygodnia nie przyjęli koncesyi tureckich, 
otomańscy delegaci będą natychmiast odwoła­
ni do Konstantynopola. Porta jest stanowczo 
z d e c y d o w a n ą  o b s t a w a ć  p r z y  s w o j e m  
s t a n o w i s k u  c o  do A d r y  a n o p o l a  i wysp 
e g e j s k i c h ,  gdyż w ustępstwach swoich do­
szła joż do ostatecznych granic.

Konstantynopol, 10 stycznia,
W urzędowych kołach Porty oświadczają, że 

tureccy pełnomocnicy kontynuują p r y w a t n e  
rozmowy z delegatami państw związkowych. 
Gdyby do końca tygodnia nie przyszło do po­
rozumienia, któreby zapewniało Turcyi posiada­
nie Adryanopola i wysp Egejskich, tureccy de­
legaci pisemnie zawiadomią delegatów bałkań 
skich, że opuszczają Londyn.

Delegat Osman pasza o sytuacyi.
Berlin, 10 stycznia. 

„Beri. Tageblatt" ogłasza rozmowę swego 
korespondenta londyńskiego z delegatem turec 
kim O s m a n  N i ż a m i  paszą, który oświadczył: 

„Turcya zbliżyła się do o s t a t e c z n y c h  
k o n c e s y i .  Nie oddamy ani Adryaiupola, ani 
wysp Egejskich pod ża&nym warunkie n. — 
Adryanopol może się poddać tylko wskutek gło 
du lub zarazy, ale nie zmieni to postaci rzeczy 
Z chwilą zawarcia zawieszenia broni istnieją 
dla wojsk nieprzyjacielskich linie demarkacyjne 
Takie linie istnieją też koło Adryanopola. G d y  
by z a t e m  g ł ó d  o t w o r z y ł  b r a m y  mi  a* 
sta , to  B u ł g a r z y  nie b ę d ą  mogl i  we j ś ć  
do mi a s t a .  Adryaaopol jest dla Turcyi kwe 
s t y ą  ż y c i a ,  nie dla ataku, lecz dla obrony.

Powiedziano nanfj^S na najbliższem posie­
dzenia konferencyi pokojowej będzie przewo­
dniczył jeden z Turków, który może zwołać 
konferencyę ponownie. Dotychczasowe posiedze 
nia konferencyi były rezultatem porozumienia 
obu stron. Rezultat ten ogłaszał każdorazowy 
przewodniczący. W tej chwili jednak No J a ­
k o w i c z  nie jest już przewodniczącym, a Re- 
s z id  pasza nie jest nim jeszcze, ftfiy nie my­
ślimy wogole wznawiać rokowań. W rzeczy 
samej sprawa, przynajmniej według naszych po­
jęć, jest rzeczą załatwioną. Delegaci bałkańscy 
postawili w piątek potrójne ultimatum. Przez 
to powiedzieli, że jeżeli tego ultimatum nie 
przyjmiemy, takiego, jakiem jest, to dalsze roz­
prawy będą niemożliwe. T u r c y  j e d n a k  ni e  
p r z y j m ą  t e g o  u l t i m a t a m " .

Konferencya ambasadorów.
Londyn. Wczoraj zebrała się konferencya am­

basadorów na dalsze obrady.

Interwencya mocarstw.
Berlin, 10 stycznia. 

Dotąd krok mocarstw w Konstantynopola je 
szcze nie nastąpił Jak słychać, między mocar­
stwami t r ó j p o r o z u m i e n i a  w y ł o n i ł a s i ę  
r ó ż n i c a  zdań,  albowiem Rosya życzy sobie, 
aby wyspy, leżące bezpośrednio u wejścia do 
Dardanelów, pozostały w posiadaniu Turcyi.

Berlin, 10 stycznia.
Z Konstantynopola donoszą: Ambasadorowie 

europejscy w Konstantynopolu wypracowują na 
podstawie instrukcyj, otrzymanych od swoich 
rządów, notę kollektywną, która ma być wrę­
czona Porcie.

Konstantynopol, 10 stycznia. 
„Ikdam" dowiaduje się, że demarche mocarstw 

ma nastąpić w tym celu, aby s k ł o n i ć  Tur -  
c y ę  i p a ń s t w a  z w i ą z k o w e  do p r z y j ę ­
c i a  u c h w a ł y ,  p o w z i ę t e j  w s p r a w i e  
A d r y a n o p o l a  i w y s p  e g e j s k i c h .  Wło 
chy, które do ostatniej chwili unikały wzięcia 
udziału w tem demarche, ponieważ wobec Porty 
miały pewne zobowiązania na podstawie trak­
tatu, zawartego w Lozannie, postanowiły obe­
cnie przyłączyć się do kroku mocarstw.

Turcya odrzuca mterwencyę,
Londyn, 10 stycznia.

K i a m i 1 pasza oświadczył zastępcy „Daily 
Chronicie"; Nie możemy oddać bez walki a n i 
A d r y a n o p o l a ,  an i  w y s p  E g e j s k i c h .  
Oczekujemy interwencyi mocarstw, aczkolwiek 
nie widać, aby ta interweneya zakończyła się 
zachowaniem dla nas Adryanopola i wysp Egej­
skich.

Konstantynopol, 10 stycznia. 
Porta postanowiła o d rz u c i zapowiedziany 

demarche mocarstw.

Utarczka na linii Czataldży.
Konstantynopol. Według rozpowszechnionej tu 

pogłoski, przyszło onegdaj na linii Czataldży 
w okolicy Derkos między strażami przedniemi 

6«uwu oałiranskimi na oDieazie u am»aeH*uvi« do  u t a r c z k i .  Po obu stronach bylUranni. U-; 
francuskiego Cambona, uważają tu za d y o 1 o*1 rzędowego potwierdzenia tej pogłoski niema.

nu i liwaM o pij.
(M . „Nowej Reformy*).

Londyn, 10 stycznia.
„Tim©8“ donosi i  Konstantynopola: Porta za­

mierza przedłożyć n o w e  p r o p o z y c j e  c o  
do  g r a n i c ,  lecz nie skłania się jeszcze do od­
stąpienia Adryanopola. Ambasadorowie europej- 
SCy w Konstantynopolu wpływają w duchu u- 
stępstw na Portę, lecz d o p ó k i  A d r y  ano-  
p o i  s i ę  t r z y m a ,  z a n i e c h a n i e  o p o r u  ze

t r o n y  p a r t y i  w o j s k o w e j  t u r e c k i e j  
j e s t  n i e p r a w d o p o d o b n e m .

Berlin, 10 stycznia.
Depesze z Konstantynopola i Sofii donoszą, 

że delegaci bułgarscy i tureccy dostali od swo­
ich rządów n o w e  i n s t r u k c j e ,  które są wi­
docznie wynikiem onegdaj szych narad między 
tureckim ministrem wojny Nazimem paszą, a 
bułgarskim szefem sztabu generalnego S a wo -  
we m na linii Czataldży.

0 zebranie się konferencyi.
Londyn, 10 stycznia.

(B. Reutera), Kilku delegatów bałkańskich 
udało się wczoraj przed południem do ambasad 
niemieckiej i austro-węgierskiej. D a n e  w o godz. 
11 złożył wizytę ambasadorowi niemieckiemu. 
O c z e k u j ą  p o m y ś l n e g o  r e z u l t a t u  stąd, 
«e i tureccy i bałkańscy delegaci poraź pierw- 

'Sf* ^Potkać razem na przyjęciu n am* 
mowie L S “ "?nb ° “ a- Przypuszczają, że w roz-
stęp, k ttogo  c & i ?  Sl!  “ W  Pewien PO- 
b r a n i e  s fą  ^ “ ttaem^bątoe p o n o w n e  ze-

Zbliżenie przeciwników na obiadzie.
Wszystkich .dele8at,ówLOpokSi'ow?cfy02?proSił

wczoraj na obiad ambasador francuski Cam-  
bon.  Wobec tego, że greckie święta Bożego* 
Narodzenia się skończyły, konferencya m o g U -  
b y  w p i ą t e k  z n o w u  r o z p o c z ą ć  p r ac ę ,  
jeżeli tymczasem będą usunięte trudności w 
sprawie Adryanopola.

Paryż, 10 stycznia.
Fakt, że delegaci tureccy byli razem z dele­

gatami bałkańskimi na obiedzie u ambasadora

O A dryanopol.
Sofia, (Ag. bułg.). Ponieważ minister wojny 

Nazi ra pasza prosił o rozmowę z generałem 
S a w o w e m, we wtorek udał się Sawów do 
BagczekOj. Nazim pasza w towarzystwie mini­
stra spraw zagranicznych N o r a d u n g i a n a  
i innych ministrów tureckich żądał p o z w o l ę -  
n i a n a  za p r o w i a n t o w a n i e  A d r y a n o ­
pol a,  Sawów odpowiedział, że kwesty a ta jest 
uregulowana protokołem o zawieszeniu broni. 
Ministrowie poruszyli też sprawę własności A- 
dryanopola, lecz Sawów oświadczył, że sprawa 
ta należy do kompetencji delegatów pokojowych 
w Londynie.

Londyn, 10 stycznia.
(Biuro Reutera). Misya bułgarska otrzymała 

w nocy szyfrowane depesze z Sofii, które przed­
stawiają s y t u a c y ę  w A d r y a n o p o l a  j a ­
ko  b a r d z o  k r y t y c z n ą .  W mieście grasują 
choroby.

O wyspy Egefskie.
Londyn. B. Reutera donosi z kół greckich, że 

Grecja sądzi, iż mocarstwa nie sprzeciwią się 
zatrzymaniu wysp egejskich na stałe przez Gre­
cy —  Rząd grecki wbrew pogłoskom nie ma 
wiadomości o takim sprzeciwie mocarstw.

Londyn, 10 stycznia.
„Times* na podstawie pewnych informacyj 

zapewnia, że mocarstwa skłaniają się do przy- 
z n a n i a  G r e c y i  w s z y s t k i c h  wysp eg e j­
s k i c h  pod warunkiem, że G r e c y  a nie urzą­
d z i  na a i c h  s t a c y j  d l a  f l o t  w o j e n  
n y c h i ani wprost, ani pośrednio nie odda ta­
kich stacyj w dzierżawę.

Berlin, 10 stycznia. 
„Local Anzeiger" donosi z Konstantynopola: 

Kwestya wysp Egejskich ma być załatwiona 
w następujący sposób: K r e t a  p r z y p a d n i e  
G r e c y i ,  ale oba p o r t y  k r e t e ń s k i e  mu­
s z ą  b y ć  u z n a n e  za p o r t y  w o l n e .  Wy­
spy M i t i l e n e  i C h i o s  o t r z y m a j ą  a u t o ­
n o m i ę  na wzór wyspy Samos, inne zaś wy­
spy Egejskie pozostaną przy Turcyi.

Rumunia 1 Butiurya.
Bukareszt, 10 stycznia. 

Rokowania ramnósko-bułgarskie w Londynie 
u t k n ę ł y  nieco, ponieważ D a n e w pragnie, 
by w tej sprawie zastąpił go inny polityk buł­
garski. To opóźnienie wzmaga p o d n i e c e n i e  
w R u mu n i i .

Berlin, 10 stycznia.
„Vo3s. ZtgK ogłasza rozmowę swojego kores­

pondenta londyńskiego z ministrem rumuńskim 
J o n e s c u ,  który z a p r z e c z y ł  k a t e g o r y c z -  
n i e  wiadomości o r z e k o m e m  p o r o z u m i e ­
n i u  m i ę d z y  R u m u n i ą  a B u ł g a r y ą .  Roz­
mawiałem raz jeden z Danewem — oświadczył 
Jonescu — i n i e w i e m ,  c z y  b ę d ę  z ni m 
j e s z c z e  r az  k o n i e r o w a ł .  Na pytanie, czy 
mocarstwa chcą kwestyę rumuńską wciągnąć 
w sferę swej działalności, nie dał Jonescu od­
powiedzi, a korespondent odniósł wrażenie, że 
Jonescu jest w tym względzie p e s y m i s t y c z -  
n i e usposobiony.
Buraiakl minister w Konstantyno­

pola.
Konstantynopol. Przybył ta ramuński mini­

ster rolnictwa F i l i p e s c u .

Z dzielnic polskich.
(lelegr. „Nowej Reformy*).

Echa sprawy Ronikiera.
Warszawa. W dniu 24 b. m. warszawski sąd 

okręgowy będzie rozpoznawał sprawę strażni­
ków więziennych: Franciszka Grzesikowskiego, 
Stefana (Beksińskiego, Pawła Kłosowskiego i 
Pawła Kłodowskiego, oskarżonych o p r z y g o ­
t o w a n i e  u c i e c z k i  hr. R o n i k i e r o w i  
przez dostarczenie mu pilników, rewolweru itp. 
Na żądanie aclministracyi więziennej wyżej wy­
mienieni zostali natychmiast usunięci z zajmo­
wanych stanowisk i oddani pod sąd. W spra­
wie tej będzie występował hr. Ronikier jako 
świadek.

Przesilenie gospodarcze w Lodzi. 
Warszawa. Ciężkie przesilenie gospodarcze, 

jakie nastąpiło w Łodzi, pociągnęło za sobą 
liczne bankructwa. Wielkie firmy, jak: Lipski, 
Frenkel, Neufeld. w s t r z y m a ł y  w y p ł a t y .  
Wszystkie tkalnie łódzkie zamierzają s k r ó c i ć  
c z a s  p r a c y  do  t r z e c h  d n i  w t y g o d n i u .  
Liczba bezrobotnych w Łodzi zwiększa się z 
każdym dniem.

Bojkotowanie żydów.
Łódź. Na zebraniu Towarzystwa lekarskiego 

usiłowano przeprowadzić wniosek, aby do To­
warzystwa należeli wyłącznie Polacy, bez ży­
dów i aby Towarzystwo miało charakter ściśle 
polski. Wniosek upadł.

Włocławek, Oba pisma tutejsze, „Gazeta Ku­
jawska® i „Tygodnik Kujawski“ , wezwały lud­
ność, aby przynajmniej jeden dzień w tygodniu 
nie kupowała u żydów, *

Sejm hakatystyczny.
Poznań. Pierwsze posiedzenie komisyi koloni- 

zacyjnej odbędzie się dnia 22 b. na. Omawiane 
będą sprawy wywłaszczania.

Chrzty hakatystyczne.
Poznań. Hakatystyczne pisma wzywają, aby 

Rada miejska zmieniła nazwę miasta Ż n i n a  
na F l o t t w e l l ,  na cześć ojca hakatyzmu nie 
mieckiego Flottwella.

Parlament niemiecki a wybory 
w Swieciu.

(Tel. „N, Reformy*).
Berlin, 10 stycznia.

Parlament debatował nad rezolucyą komisyi 
dla weryfikacyi wyborczych w sprawie wybo­
rów w okręgu Świeckim, gdzie Sas J a w o r ­
s k i  upadł, a wybrany został Niemiec H a l e m  
z partyi państwowej. Halem złożył tymczasem 
mandat, wybrano go jednak ponownie. Rezolu- 
cya wytyka komisarzowi wyborczemu w Świe 
ciu b e z p r a w n e  p o s t ę p o w a n i e .

Radca ministeryalny S e w a l d  oświadczył, 
że rezolucyi tej uczyniono zadość już rok temu.

Pos. Ł a s z e w s k i  wywodził, że przy wybo­
rach głównych w Świeciu polski kaudydat miał 
absolutną większość głosów, lecz komisarz wy­
borczy na własną rękę unieważnił dw a  g ł o ­
sy, uznane przez naczelników komisyi wybór 
czej za ważne. Wskutek tego doszło do wybo 
ru ściślejszego, i to było b e z p r a w i e m .  Źe 
faktycznie przeciw polskiemu kandydatowi pra­
cowały machinacye polityczne, dowodzą zabu­
rzenia wyborcze, które potem nastąpiły. Także 
za wynik ściślejszego wyboru jest komisarz od­
powiedzialnym, gdyż unieważnił dalszych 720 
głosów, głównie na tej podstawie, że przydo­
mek „Sas“ nie pisali „Sass". Wielu naczelni­
ków komisyi zeznało pod przysięgą, że w dniu 
wyborów otrzymali'od urzędu iandrackiego li­
sty, r.akazu ące unieważnienie tych głosow. W  
Swieciu hasłem było nie zwycięstwo sprawie­
dliwości, lecz zwycięstwo sprawy niemieckiej. 
Tą sprawą p o w i n i e n  s i ę  z a j ą ć  p r o k u r a ­
t o r  p a ń s t w a .

Poseł S t a d t h a g e n  (soc. dem.) oświadczył 
że wobec udowodnienia takich oczywistych szy­
kan, p a r l a m e n t  m i a ł b y  p r a w o  p r o k l a ­
m o w a n i a ,  że  w y b r a n y m  z o s t a ł  J a w o r ­
ski .  Takie fałszerstwo wyborcze wywołuje stan 
niepewności i bezprawia także w parlamencie. 
H a l e m  z o s t a ł  n i b y  p o n o w n i e  w y b r a ­
ny,  a l e  t o j e s t  n i e w a ż n e ,  s k o r o P o l a k  
z o s t a ł  j uż w y  b r a n y  12 s t y c z n i a  1912 
r oku.

Poseł P f 1 e g e r (centrum) był również zda­
nia, że wyoor Halema był bezprawny i że wpły­
wano na wybory w sposób niedozwolony.

Pos. N e n m a n n h o f e r  (partya postępowa) 
wywodził, że komisarz wyborczy powinien był 
OuLisić wybór Jaworsk-egc, a parlament byłby 
prawdopodobnie ten wybór zatwierdził. Złoże­
nie mandatu doprowadziło do innego rozstrzy­
gnięcia sprawy. Parlament ma obowiązek uznać 
wybór Jaworskiego za ważny.

Pos. T r ą m p c z y ń s k i  dowodził, że protest 
Polaków przeciw wyborowi Halema jest punkt 
za punktem dokumentarnie poparty i każdy 
uczciwy człowiek przyzna, że kierownicy wy­
borów postąpili bezprawnie. W sprawę tę p o ­
w i n i e n  k o n i e c z n i e  w k r o c z y ć  p r o k u ­
r a t o r .

R e z o l u c y ę  k o m i s y i  p r z y j ę t o .  Prze­
ciw niej głosowała partya państwowa.

Sprawa uniwersytetu.
(lelefonem).

Wiedeń. Wczoraj przed południem prezes u- 
kraińskiego Związku dr Kost’ L e w i c k i  przy­
był do ministra oświaty dra H u s s a r k a  na 
informacyjną naradę w sprawie ruskiego uni­
wersytetu. W  rozmowie tej stwierdzono ponow­
nie, że istniejące jeszcze r ó ż n i c e  są  b ł a h e  
i wyrażono życzenie ja k  n a j s z y b s z e g o  
z a k o ń c z e n i a  k o n f e r e n c y i .  Najbliższe ze­
branie ma się odbyć z końcem tygodnia.

O ugodę w Czechach.
{lelegr, „N. Reformy*).

Wiedeń. „Fremdsnblatt® donosi, że Rada mi­
nistrów w najbliższym czasie rozpocznie dalsze 
narady w sprawie niektórych punktów ugody 
czesko-niemieckiej w obecności namiestnika ks. 
T h u n a .  Już ta okoliczność świadczy, że po­
głoski, jakoby między rządem centralnym a na­
miestnikiem Czech panowało co do tych punk­
tów ugody nieporozumienie, są nieprawdziwe.

Aresztowania w Sarajewie.
{Telegr. „ Nowej Reformy11.)

Wiedeń. „Siidslay. Corresp.® donosi z Saraje­
wa: W ostatnim tygodnia aresztowano ta kilka 
osób pod zarzutem zdrady stanu. Między are­
sztowanymi są przeważni e  m ł o d z i  l a d z i e  
ze sfer inteligencji. Organ partyi serbskiej 
„Srbska Rjecz" przestrzega z tego powodu przed 
inscenizowaniem procesu o zdradę stanu i za­
znacza, że naród serbski w Bośni jest lawsze 
lojalny i że w najgorszym razie chodzi tu^o 
czyny młodzieńczej nierozwagi. Ze strony władz 
zaznaczają, źe śledztwo będzie szybko przepro­
wadzone, a sprawa oddana będzie właściwym 
sądom do rozpatrzenia. O masowych jednak pro­
cesach przeciw Serbom nie ma mowy.

Praga. Onegdaj aresztowano w czeskim tea­
trze narodowym słuchacza politechniki czeskiej 
Marka M a g l o w a ,  Serba. —  W  mieszkaniu 
aresztowanego znaleziono obszerną koresponden­
cję. która skonfiskowano. Aresztowanie Maglo­

wa nastąpiło na żądanie prokuratora w Sara 
jewie i stoi * ono w związku z aresztowaniami 
dokonauemi w ostatnich dniach w Sarajewie. 
Chodzi o zarzut zdrady stanu.

Zaczotki ołoskieto fakultetu?
{Telegr. „Nowej Reformy*.)

Wiedeń. „N. W. Tageblatt" donosi, że w szkole 
handlowej Reyotelliego w Tryeście rozpoczęły 
'się wykłady prof. B e n u s s i e g o  o prawie bu- 
dowlanem. Słychać, że rząd jeszcze w r. u. po< 
czynił kroki, aby stopniowo przez mnożenie kur* 
sów prawniczych w szkole Revotelliego powo­
łać do życia w ł o s k i  f a k u l t e t  p r a w n i ­
czy.  W kołach poselskich włoskich oświadcza­
ją, że kursów prawniczych w szkole Reyotel­
liego nie należy uważać za surogat włoskiego 
fakultetu prawniczego.

Policyanci bandytami.
{Telegr. „N. Reformy*.)

Petersburg. W  gubernii jekaterynosławskiej 
wdrożono w ostatnich dniach dochodzenie kar­
ne przeciw 50 funkeyonaryuszom policyi, któ­
rym udowodniono, źe należeli do band złodziei, 
włamywaczy i rabusiów. Wielu urzędników po­
licyi miało się dopuszczać s z a n t a ż u .

Telegramy
z dnia 10 stycznia.

Wiedeń. Minister spraw wewnętrznych pozwolił 
w porozumienia z ministrem h&ndla galicyjskiemu 
Bankowi przemy sto wemo i i bar. Kazimierzowi de 
Vanx, właścicielowi dóbr w  Chodorowie, założyć 
Towarzystwo akcyjne pod firmą: „Fabryka 1 rali- 
nerya cakra w Chodorowie".

Wiedeń. „Miłitaerische Randschau* donosi: Do­
tychczasowemu szefowi intendantary 2 korpasu 
w Wiedniu, generałowi inteudantowi Władysławowi 
■Jarzębeckiema, poraczono kierownictwo ekonomicz­
nej Bekcyi w ministerstwie wojny.

Gen. Brnierman n cesarza Wilhelma.
Berlin. Na wczorajsze śniadanie n p&ry ce­

sarskiej zaproszony był austro-węgierski inspe­
ktor armii generał B r n d e r m a n .

O msodal p, KnaeilckieJ.
Praga. Na posiedzeniu Wydziału krajowego 

poseł N e m e c  zdał sprawę z wyboru p. K u- 
n e t i c k i e j  do Sejmu i przedłożył mnóstwo pe­
ty cyj organizacyj kobiecych czeskich i polskiej 
organizacyi kobiet we Lwowie o uznanie waż­
ności je j wyboru.

Batksśslia cyierya — skonliskówaaai
Kolin. Tutejsza czeska fabryka cykoryi ozdo­

biła swoje wyroby chorągiewkami o barwach 
państw bałkańskich, które prokuratorya" skonfi­
skowała.

O latawce nad granicą rosyjiką.
Petersburg. (Pet. ag.) Wczoraj obwieszczona 

zarządzenie rady ministeryalnej, zakazujące za­
granicznym lotnikom w czasie od 14 stycznia 
do 17 lipca 1913 przelatywać zachodnią grani­
cę Rosyi. W  razie gdyby lotnik na wezwanie 
nie chciał wylądować, ma się strzelać ostrymi 
nabojami do aeroplanu.

Dezercfc rosyjskich ielnlersy.
Toruń. Z Jansborka donoszą, źe żołnierze ro­

syjscy całemi grupami przechodzą granicę, u- 
ciekając z wojska i zgłaszają się do pracy u o 
kolicznych gospodarzy.

£ Carskiego Sioła.
Petersburg. Noworoczne przyjęcie dyploma­

tów u cara odbędzie się w Carskiem Siole. Dam 
na tem przyjęciu nie będzie, gdyż ani carowa 
matka, ani carowa sama nie wezmą w przyję­
ciu udziału. Carowa nie może się narażać na 
trudy przyjęcia. — Pogłoski o tem, jakoby ca­
rowa matka miała atak apoplektyczny i cho­
roba carewicza się odnowiła, są nieprawdziwe.

Petersburg.. „Temps" donosi, że carewicz je­
szcze nie wyjechał, gdyż stan zdrowia mu na 
to nie pozwala.

TySus nr armii serbsktoje
Wiedeń. Z  Belgradu donoszą: W  armii serb­

skiej wybuchła silna e p i d e m i a  t y f u s u .  —  
Osobna komisya, złożona z 10 lekarzy włoskich, 
20 pielęgniarek i 30 sani tary uszów, przybyła 
do Belgradu, celem zwalczania tej epidemii.

z sali odczytowej.
Trzeci z kolei odczyt z cyklu, zainicjowanego 

przez redakcyę „Mnseionu", przyniósł wczoraj 
temat żywy, aktualny, wysuwający się jako je­
dno z najciekawszych zagadnień w literacko- 
kulturalnym ruchu Polski dzisiejszej. P. Ludwik 
Hieronim M o r s t i n  mówił „O zagadnieniu bytu 
narodowego we współczesnej literaturze".

Nie ulega wątpliwości, że współczesna umy- 
słowość polska przechodzi fazę dziwnej ewolu- 
cyi. Od płomiennego głosu Skargi dźwięczeć 
poczyna w literaturze naszej, siłą nierozerwal­
nego związku życia i bytu politycznego z prą­
dami umysłowemi zagadnienie, czy „Polska ma 
prawo żyć?" Zagadnienie to podnosi literatura 
polityczna XVI wieku, przewija się ono jak 
nić przez umyslowość XVII i XVIII wieku, aż 
krystalizuje się w skończoną formę w wieko-; 
pomnych wskazaniach ustawy konstytucyjne)
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| 1791 roku. J ot wówczas zagadnienie ekspan­
s j i  zdobywczej narodu było rozstrzygnięte, jut 
Polska wstąpiła w nowy okres życia, który do- 
salnie scharakteryzował Kołłątaj, wskazując 
dziedzinę dicha jąko teren pracy narodowej. 
Na tem podłożu rodzi się poezya romantyczna, 
której najwyższy wybłysk: epopeja narodowa 
„Pan Tadeusz“ kończy się dygressyą politycz­
no-społeczną o uwłaszczeniu i pieśnią Jankiela.

Jeden * epigonów romantyzmu „rybak idei* 
Asnyk, ma jeszcze zadumę filarecką, ale już 
zwraca się wyraźnie do realnych zagadnień by-

S, wskazując pracę nad ludem i ideę demokra- 
czną, jako jeden z zasadniczych programu na­

rodowego wykładników. Fizyognomię tego pod­
łoża odtwarza po epicku Keymont w  swoich 
„Chłopach*, a Wyspiański nadaje jej wyższy 
nastrój poetycki, niosąc płomień, od którego 
„idą dymy po całej literaturze*.

Skrystalizowanie psychologii duszy współcze­
snej polskiej ujmuje w dosadny kształt Berent 
w „Oziminie*, stawiając jako postulat ideę do­
skonałości ducha. W nurt życia sięga głęboko 
Strug, „dziwny znawca duszy ludzi podziem­
nych*, nie wnoszący jednak w swych utwo­
rach rozkładowej idei nihilizmu rosyjskiego, 
lecz potęgę uświadomionych żywiołów ludo­
wych.

W  ostatnim okresie twórczości, z ducha na­
rodowego idącej, wyłania się idea wyzwolenia 
i idea wolności. Tej idei szuka na drodze ewo* 
Incyi ducha i na tle nowoczesnych haseł Że­
romski, usiłując w „Urodzie życia* ująć w 
kształt wyraźny moc polskiego ducha. Jest to 
dalszy ciąg poszukiwań, które autor „Urody* 
rozpoczął w „Syzyfowych pracach*.

Przeszedłszy w ten sposób po szczytach my­
śli polskiej, przewijającej się w dziełach bele­
trystyki ostatniej doby, prelegent zakończył zaj­
mujący swój wywód dygresyami ogól nem i na 
temat związku dusz twórców z ideą społeczną, 
wyłaniającą się w danej chwili z wypadków 
dziejowych. Z tego związku usiłował wyprowa­
dzić związek życia społecznego i jego wskazań 
z duszą twórców, którzy mają być wyobrazi- 
cielami idei narodowej. Moment, gdy duszę ar- 
tystów-twórców opanuje całkowicie idea ojczy- 

gdy nią nasiąknie całkowicie mózg ich i 
uczucie, wówczas dopiero w produkcie ich du­
cha ujawnić się może ta prawda, jakiej poszn 
kuje naród.

Pięknie skonstruowany, choć nazbyt pospie­
sznie wygłoszony odczyt Dagrodziła publiczność 
bojnemi oklaskami.

Kranika.
Kraków, piątek 10 stycznia. 

K a l e n d a r z y k  k o ś c i e l n y :  Aga tona pw. 
I Wilhelma bw.

K a l e n d a r s y k  a s t r o n o m i c z n y :  Wschód 
słońca o goda. 7 min. 39; zachód o godz. 3 m. 57; 
długość dnia godzin 8 min. 18.

T e a t r  m i e j s k i  i m i e n i a  S ł o w a c k i e g o :  
„Jeniec Napoleona*.

K i n o t e a t r  T. S. L. (Podwale 6). Przedsta­
wienia codziennie od godziny 4 po południu, w nie­
dzielę i święta #d godz. 3.

Od c z y  ty :
„Od klasyków do romantyków* dr Maryan Szyj- 

kowski w anli T. szkoły realne} o godz. 6 wie­
czorem.

„Walki społeczne w starożytnym Rzymie* prof. 
Wł. Stażewski, przy ul. Zwierzynieckiej 1. 14 o 
godz. 7 wieczorem.

K o n c e r t  Artura Rubinsteina w  tali starego 
teatru.

W y s t a w a  o b r a z ó w  i r z e ź b  w Towarzy­
stwie Przyjaciół sztuk pięknych (plac Szczepański).

W y s t a w a  p r z e m y s ł o w a  w demu Towa­
rzystwa technicznego (nl. Straszewskiego 1. 28),

T e a t r  m i e j  Bk i we  L w o w i e :  „Pocałunek 
szczęścia*.

Z Akademii Umiejętności. Posiedzenie wydzia­
łu filologicznego odbędzie się w pouiedziałek, dnia 
13 b. m. o godz. 5 wieczorem. Porządek dzienny: 
Czł. J. Tretiak przedstawi swoją pracę pod ty t.: 
„Pieśni serbskie Bohdana Zaleskiego*. Potem od­
będzie s'ę posiedzenie ś iślejsze.

Z uniwersytetu Jagiellońskiego. [Towarzystwo 
Biologiczne w Paryżu (Sccietó de biologie) wybra­
ło na ostatnlem dorocznem posiedzeniu prof. nniw. 
Jag;ell. dra Michała Siedleckiego swym członkiem 
koresprndentem.

Prof. Siedlecki 'znany jest w naukowych zagra­
nicznych kołach ze swych prac nad pierwotniaka­
m i wykonanych w pracowniach zoologicznych w 
Berlinie, Paryżu i Neapolu, oraz na uniwers} tecie 
Jagiellońskim. Oprócz tego jest prof. Siedlecki au­
torem szeregu prac z dziedziny biologii, a w osta­
tnich czasach opuściła prasę duża książka o Jawie, 
napisana przez tegoż autora na podstawie obser- 
wacyi własnych, zdob)tycb w czasie podróży w 
fcrajach podzwrotnikowych.

Odznaczenie przez Towarzystwo Biologiczne fran­
cuskie nadeszło w trzy miesiące po nominacyi dra 
Siedleckiego zwyczajnym profesorem i dyrektorem 
zoologicznego instytutu w Krakowie.

Wieczór Chopina Artura Rubinsteina obndz ł 
niebywałe zainteresowanie. Przez dzień wczorajszy 
kasa starego teatru była w nstawicznem oblężenia 
i wysprzedano blisko połowę sali. Znakomity arty­
sta wykona następujące utwory Chopina: Sonatę 
H-moll, Polonez Fis-moll i Polonaise fantasie, 4 
Etndy, dwa maznrkl i Taractellę, Barkarollę, je* 
dnę z Bal'al i Fcberzo. Pozostałe bilety Bprzedaje 
kasa starego teatru.

Rozstrzygn ęcie kon! ursów mizycznych. Ze 
Lwowa donoszą: Konkurs „Lwowskiego chóru aka­
demickiego* na utwory chóralne został onegdaj 
rozstrzygnięty. Pierwszej nagrody nie przyznano 
nikomu, natomiast przyznano dwie drugie nagrody, 
jedną za utwór „Piosenko moja*, którego ant rem 
jest Ludwik dłA r m a  D i e t z  z Przemyśla, drugą 
za utwór p. t.: „Bajeczka o myszce*, którego an- 
torem jest Bolesław W a l l e k - W a l e w B k i  
z Krakowa. Ponadto wyróżniono zaszczytnie utwo­
ry p. t.: „Tęsknota* (godło „Wisła*), oraz „Marsz 
zbójnłcki z Podhala* (godło „Janosik*). Utwory 
nagrodzone będą śpiewane w bieżącym sezonie na 
koncercie jubileuszowym „Lwowskiego chóru aka­
demickiego*.

Z PoznanTa doneszą: W dniu 30 grudnia z. r
rozsłrzygnięto w Poznaniu konkurs muzyczny, roz­
pisany przez wydział Związku kół śpiewackich. Z 36 
nadesłanych prac uznał aąd konkursowy 20 za zgo­
dne z warunkami konkursu, 16 odrzucił. Jako naj­
lepsze utwory, nie odpowiadające jednak jednemu z 
waronków konkursowych, oznaczono: „Pożegnanie 
wioski*, godło „Szandor Kowa?z“ i „Tak więc cią­
gle*, godło „Groz sław Wierzyc*. Autorem obu 
utworów jest p. Aleksander Karczyński z Chicego. 
Pierwszą premię w wysokości 100 marek przyzna­
no otworowi „Rusałki* (autor J. Krudowskl z 
Warszawy); drogą 75 marek otrzymał „Domek ro­
dzinny* (autor dr B'ażejczyk z Koźmina); trzecią 
50 marek przyznano utworow i„Polnoeza* (autor E. 
Poniecki z Inowrocławia). Pięć utworów poleciło 
jury do nabycia. Aotorów ni?nagrodzonych uprasza 
sąd konkursowy o nadesłanie adresów, by móda im 
zw rócić rękopisy.

Oehrona kobiet. —  „Polski Związek niewiast 
katolickich* w Krakowie utworzył na wzór tege 
rodzajn stowarzyszeń za granicą osobną sek- 
cyę „Ochronę kobiet*. Donosłość takiej ochrony 
występuje jaskrawo, gdy się przeglądnie sprawo­
zdania istniejących już tege rodzaju towarzystw z 
ich działalności. Chodzi o podanie u progu niebez­
pieczeństwa ręki osobom młodym, niedośw?adczo-

nym, częstokroć bezradnym, napływającym gromad 
nie do miast. Trzeba je nieraz wyrywać z rąk la 
dzi niesumiennych, handlarzy żywym towarem, do­
radców podstępnych. Ten tak rozpowszechniony 
handel żywym tcwarem okrywa wręcz sromem na­
sze społeczeństwo, a Galicya dostarcza tego towa­
ru bodaj najwięcej.

Związek niewiast katolickich tworzy w tym ce­
lu: „Misję na dworen*, której zadaniem czuwanie 
nad płatną wysłanniczką, obecną przy wszystkich 
dziennych i wieczornych pociągach na dworcach ko­
lejowych,-by n wstępu do miasta otoczyć samotną 
podróżniczkę opieką, udzielić jej rady i bezintere­
sownej pomocy. „Schroniska*, gdzie bezdomne ko­
biety mogą zamieszkać na czas pewien, a wreszcie 
„Binro pośrednictwo pracy * dla dostarczenia przy­
byłym odpowiedniego i uzdolnieniu i upodobaniu 
zajęcia.

Dyżurne Związku na dworcach poznać łatwo po 
przepasce biało-żółtej na ram?en;u. Zwracać się do 
nich należy z pe'nem zaufani* m, bo stanowią one 
niejako straż dla podróżniczek i obowiązane są o- 
toczyć opieką, radą i wskazówką świeżo przybyłe.

Tymczasowe schronisko znajduje się przy ulicy 
Jagiellońskiej i mieści kilka łóżek z pościelą. Za 
cenę 70 hal. za dobę otrzymają mieszkanki umie­
szczenie, światło, opał. usługę i dwa razy dzfenn:e 
nastawiony dla ich użytku samowar. Tam też mie- 
ści się i biuro pośredn5ctwa pracy, czynna codzien­
nie w godzinach przedpołndniowych. Wszelkie dat­
ki i ofiary na cele „Ochrony kobiet* nadsyłać na­
leży na ręce przewodniczącej p. Żuk-Skarszewskiej, 
w Krakowie, ul. Batorego 24, lub za pośrednictwem 
dzienników.

Praktyczny kurs samarytański w ambulato 
ryum PP. Ekonomek Tozpocznie się 15 b. m. o 5 
wieczorem. Wpisy przyjmuje dr Klęsk (ul. św. Jana 
1. 18).

Kurs narciarski w  Zakopanem, w  nadchodzą­
cą niedzielę odbędzie się na Kalatówkach w Zako­
panem w nowo wybudowanej odskoczni kurs dla 
ćwiczących się w skokach narciarskich. —-  Wyjazd 
z Krakowa w sobotę o godz. 3 45, powrót w nie- 
dz;elę o godz. 11 w nocy.

Kronika karnawałowa zapowiada następujące 
zabawy:

C z e s k a  B e s e d a  w Krakowie urządza w so­
botę 11 b. m. w Bali urzędników pocztowych kar­
nawałową zabawę pod nazwą „Sousedska*. Zabawa 
ta aranżowaną będzie w stylu dawnych zabaw cze­
skiego małomieszczaństwa z początków wieku po­
przedniego, a cechować ją będzie przedewszystkiem 
swoboda i łączność między wszystkimi bez różnicy 
stano i powołania, w myśl sąsiedzkiego życia to­
warzyskiego w wioskach czeskich. Aby dać możność 
żywego udziału i gościom nietańczącym, odtworzy 
się w antraktach kilka charakterystycznych scen 
obyczajów ludu czeskiego, jako to posiedzenie rady 
gminnej, sąd i iBne typowe postacie z właściwym 
im komizmem i humorom.

Z w i ą z e k  p r a c o w n i o  b i u r o w y c h  urzą­
dza w sobotę dnia 11 b. m. w sali Starego teatru 
zabawę taneczną na dochód samopomocy koieżań- 
skiej. Zaproszenia wydaje Związek w lokalu przy 
ul. Mikołajskiej, 3, I P* od godz. 7 — 9 wieczór.

B a l r a b c z a ń s k i ,  jeden z najpopularniejszych 
w Krakowie, odbędzie się dnia 15 b. m. Na trzy 
dni przed balem komitet panów wydawać będz e 
zaproszenia i sprzedawać bilety rano i popołudnia. 
Przedtem nabywać można bilety wstępu i na ga- 
leryę u przewodniczucej balu księżnej Kazimierzo- 
wej Lubomirski ej (św. Jana 15) i u skarbniczki 
bało hr. Ignacowej Ledćchowskiej (Kolejowa 13)

O d d z i a ł  k o l a r s k i  S o k o ł a  k r a k o w s k i e ­
go urządza dnia 18 b. m. doroczną zabawę tane­
czną w górnej sali Sokoła. Zgłoszenia o zaprosze­
nia przyjmuje Księgarnia Polska, ulica Fi rjań- 
ska 35.

K l u b  p o c z t o w y  urządza wieczorek taneczny 
we własnym lokalu dnia 18 b. m. Imienne zapro­
szenia wydaje sekretaryat w lokaln klubu ul. Lu­
bicz 1. 15 od 8— 9 30 wieczór.

'V' „
T o w a r z y s t w o  pań  m i ł o s i e r d z i a  im. św. 

Wincentego a Paulo Urządza w ostatni piątek kar­
nawału, t. j. dnia 31 b. m. doroczny rant w sali 
Hotelu Saskiego. *

S io  w. „ Gw i a z d a *  urządza doroczną zabawę 
kostynmową dnia 1 lutego w salach krakowskiego 
Sokoła. Bilety i zaproszenia wydaje sekretaryat 
(ulica św. Jana 2, II p ) co dzień od godz. 5— 9 
wieczór.

Podgórska Rada miej'ska odbyła wczoraj po­
siedzenie pod przewodnictwem burmistrza Maryew- 
Bkiego. Po uchwaleniu nazw dla kilku nowych ulic 
i załatwieniu podań o koncesje na reatsuracye 
i kawiarnie, uchwaliła Rada m. sprzedaż grnutów 
pod budowę kanałn i upoważniła burmistrza do 
podpisania kontraktu. Następnie uchwalono dalsze 
brukowanie gościńca nadwiślańskiego aż do bramy 
fortecznej. Dłnższą. dysknsyę wywołała sprawa 
knpna gruntów pofortecznych. Sprawę tą, ciągnącą 
się już od dłnżBzego czasu, załatwiono w ten spo­
sób, iż uchwalono knpno wszystkich grantów pofor- 
tecznycb.

Następnie ucbw&lono pragmatykę dla służby miej­
skiej i instrukcyę dla podgórskich lekarzy miej­
skich. W  końcn posiedzenia rozpatrywano ostatni 
rnnkt porządku dziennego, mianowicie nominacyę 
dwóch lekarzy miejskich. Zarządzono posiedzenie 
tajne. Po dłuższej dyskusyi mianowani zostali; dr 
Słnżewski i dr Pisek.

Tajemnicza sprawa. Z Paryża donoszą w spra­
wie Bogdanowicza, którego wczoraj znaleziono na 
uPcy ciężko porantonego (donieśiśmy o tem wczo­
raj po popołudnia. Przyp. red.). Ma się tn do czy­
nienia bezwąt ienia z samobójstwem. Bogdanowicz 
występował tu pod nazwiskiem Artura Valiers Mcn- 
trose. Mówiono z początku, że Bogdanowicz popeł­
nił samobójstwo na tle pojedynku amerykańskiego. 
Obdukcya nie dała żadnych jaśniejszych poszlak do 
motywów. Rana wskazuje, że strzał n{e był przy­
padkowym, lecz że był oddanym w zamiarze samo­
bójczym. Postrzelonego przewieziono do szpitala.

„Nieśmiertelni* w swej obronie. Przed kilku 
dniami wydała Akademia francuska dekret, zastrze­
gający się w najostrzejszej formie przeciw nadu­
żywaniu tytułu członka grona „nieśmiertelnych*. 
Dekret zwraca się przeciw niektórym młodym au­
torom, którzy jużto nz)skawszy nagrodę literacką 
z Akademii, już też z innej racy i, przywłaszczają 
sobie tytuł członków Akademii, by tą drogą zyskać 
popolarność i poczytność dla swych dzieł. Stwier­
dzono, że tego rodzaju nadużycia zdarzają się we 
Francyi coraz częściej. Proceder dla jego autorów 
przynosi doskonałe zyski, gdyż stało się we Fran­
c ji zwyczajem, iż jedynie dzieła z marką Akade­
mii budzą zainteresowanie. Dekret Akademii praw­
dopodobnie położy kres oszukańczej manipulacji.

Milionowa kradzież biźuteryj. Z Nowego Jorku 
donoBzą: Przed kilku dniami znalazła polieya no­
wojorska przy rewizyi w pewnym zakładzie zasta­
wniczym biżuterye, przedstawiające wartość 21/* 
miliona koron. Jak się okazało, klejnoty te, cenne 
pierścienie i narzyjniki pochodzą z kradzieży, do­
konanych przez znakomicie zorganizowaną szajkę 
bandytów w nowojorskiej plutokracyi w czasie bie­
siad. Dotąd udało się policji ująć pewną dziew­
czynę, która pozostawała w kontakcie z szajką.

Mark Twain O pokoju. Pisma angielskie przy­
taczają charakterystyczną odpowiedź, przesłaną 
przez Mark Twaina znanemu pacyfiście, Williamo­
wi Steadowi, który padł ifiarą katastrofy „T,tani- 
ca“ . Jak wiadomo, Stead zwrócił się z ideą po­
wszechnego pokoju do cara i otrzymał odpowiedź 
afirmatywną. Następnie rozesłał listy do wybitnych 
osobistości z prośbą o opinię w danej sprawie. —  
Lakoniczna odpowiedź sławnego humorysty brzmia­
ła: „Kochany Panie Stead 1 Car jest gotów zarzą­
dzić rozbrojenie. Ja także. Postaraj się Pan o in­
nych. Obecn:e nie przyjdzie to Panu z trudnością. 
Mark Twaia*.

we Lwowie dr Wilhelmowi PI s e k o w i tytuł radcy 
lekarskiego i nadał dr Władysławowi Kozubskiemu, 
koncepiście ministeryalnemu ministerstwa kolejowe­
go, zatrudnionemu w prezydyum rady ministrów, 
złoty krzyż zasługi z koroną.

Mianowania i przeniesienia. „Wiener ztg* o- 
głasza: Minister sprawiedliwości zamianował sędzia­
mi powiatowymi i naczelnikami sądów: Wacława 
Janika w Sfotwinie dla Wojniłowa i Felicjana 
Kucińskiego w Radymnie dla Prujhnika, przeniósł 
sędziego powiatowego Jana Teisseyre z Przemyśla 
do Lwowa, Stanisława Lessera z Horodenki do 
Przemyśla, zamianował sędziami powiatowymi gę* 
dziego powiatowego i naczelnika sądowego Józefa 
Kałnżniackiego w Rożniatowie dla Przemyśla, sę­
dziego Mirona Kimakowicza w Brzozowie dla Ho­
rodenki. Antoniego Łopuszańskiego w Bursztynie 
dla Rymanpwa, Józefa Wojtuna w Starej Soli dla 
Trembowli, Ignacego Grudosia w Cieszanowie dia 
Rożniatowa.

Minister oświaty zamianował zastępcę nauczy 
cielą religii w seminaryum naucz, w Rudniku Leon- 
harda Lasockiego nauczycielem religii w tvm za­
kładce.

Przeniesienia. Namiestnik przeniósł komisarzy 
powiatowych Romana Św italskiego z B?ałej do Pe- 
czeniżyna, Stanisława Kieszkowskiego z Rzeszowa 
do Białej, koncypientów namiestnictwa Józefa Kor­
neckiego z Dąbrowy do Chrzanowa i dra Zygmun­
ta br. Łosia ze Lwowa do Rzeszowa, praktykan­
tów konceptowych namiestnictwa Alfreda Feliksie- 
wicza ze Lwowa do Dąbrowej, dra Waleryana Za* 
klikę ze Lwowa do Chrzanowa.

. Odpowiedzialny redaktor i wydawca: 
M i c h a ł  K o n o p i ń s k i .

Odznaczenia. „Wiener Ztg.* ogłasza: Cesarz 
nadał pry mary uszowi izraelickiego domu chorych

Kursa telegraficzne.
Wiedeń, 9 stycznia. Kursa giełdy wiedeńskiej:
Losy: a) procentowe: Austryac. zakładu kredytowego 

obi. prc. z r. 1880 3-proc. 273 50, Austryackiego zakładu 
kredyt, z obi. prc. z r. 1889 3-prc. 252'— , Uregul. Du­
naju z 1870 r. 100 złr. 5-prc. 288 —, Węg. Banku hip. 
po 100 złr. 4-prc. 239*— , Pożyczka serb. prem. po 100 fr. 
5 proc. 112'—, b) bezprocentowe: Budapeszteńskie (Basilica) 
4 złr. 27*— , Zakł. kred. dla h. i p. po 100 złr. 474*—•, 
Clary złr. 40 m. k. 200*—, Pożyczka m. Lubiany 20 złr. 
66*75, Czerwonego krzyża austryack. tow. 10 złr. 53*80,' 
Czerwonego krzyża węg. Tow. 5 złr. 32 80, Losy fund. 
arcyksięcia Rudolfa 10 złr. 80*— , Tureckie oblig. prem. 
kolei pó 400 fr. 217— , Tureckie oblig. prem. kolei prc, 
218'—, Losy kom. m. Wiednia z 1874 r. 4- O*— .

Wiedeń, 9 stycznia. Zamknięcie wczorajszej gie*4y 
popołudniowej notowano:

Akcye: Austr. Zakł. kred. 620 5°, węg. Zakł.
806-50, Anglobanku 324*25, Unionbanku 587-50, Lauder- 
banku 507-—, Bankwereinu 511*— , Bodencredit 1205*—, 
Galicyjsk. Banku hipotecznego 638-—, Akcye praskiego 
Banku kredyt. -—*—•, Kolei państwowych 711*50,  ̂ kolei 
południowej 106*— , kolei północnej 4845-—, kolei czer- 
niowieckiej , Alpiny 1056*—, Rima Muranyi 723‘—, 
Praskiego Tow. żelaznego 35r5 — , Fabryki broni 935*—, 
Akcye tureckie tyt. 295*—, Gal. Karp. Tow. naft. 835 
Obi. węg. indemniz. —*— , Renta majowa 8610, Austr. 
renta koron. 86*35, Węgier, renta koron. 85*20, 56-letwe 
Lisly Tow. kred. ziemsk. 84-75, 4 %  Listy Banku hip,

Gal. pożyczka kraj. z r. 1893 84*50,4°/0 pożyczka m. LwoWa 
90-—, 4 %  pożyczka m. Krakowa 83*— , Losy tureckie 
218-50, Marki 117*85, Ruble 254*—, Rosyj. pożyczka 
789*— , Skoda 583*—, Powsz. B. depoz.

Usposobienie silne.

Berlin, 9 stycznia. (Zamknięcie giełdy). Nowy. J°rk 
420 —, Warszawa krótkie — —, Wiedeń krótki £47 
Austryackie noty 84 85, Rosyjskie noty 215 8-5, Alm „ 
kańskie noty 419*25, 3 %  pruskie konsole 78*60, wło­
skie 4i/2 prc. polskie listy zastawne — , Nie­
miecki bank państwowy 133'25, Austryackie akcye kre­
dytowe 199*50, Berlińskie Towarzystwo handlowe 170*25, 
Diskonto Komandit 190*25, Austryackie koleje państw. 
153*50, Lombardy 24*50, Kanada Pacific 267*25, Losy 
tureckie 158*57, Hohenlohe 178*75, Phonix 269 12, Glei- 
benkircliner 201*87, Hamburg - Ameryka Packetfahrt 
164*60, Hausa 306*25, Północny Lloyd 127*—.

Zakład aity»tyo*iio-kamleni»fik 
i budowlany

J M  Kuleszy
naprzeciw cmentarza w Krako­
wie, poiisda wielki wybór goto* 
wyohpomników a piaskowca, gra­
nitu i mirmra. Podejmuje sif 
wykonania grobowców w miej son 
ł na pTowincayi. Telefru 769 

24 7 O

©BStAZY
ie r  to wieża, Boznańskiej, CzajkowskiegOjDębi- 

ckiego, Fałata, Filipkiewicza, Grotta, Januszew­
skiego, Kamockiego, Karpińskiego, Malczewskie­
go. Matejski, Mehofera, Podgórskiego, Sichul­
skiego, Stanisławskiego, Uziembłj, Weissa, 
Wyczółkowskiego, Żelechowskiego. Źarneckie- 
go i t  d. — sprzedaje za gotówkę i na spłaty

SALO N  S Z T U K I
B .  G A B R Y E L S K A

K r a k ó w  -  -  -  -  -  R y n e k  3 5 .
Wystawa otwarta od 9 rano do 7 wieczór 

Wstęp wolny. 108 4 O

M łodzieniec
biedny, słabowity, mówią, że nadzwy* 
czaj inteligentny, najskromniejszych wy­
magań, bodący na łasce n biednego o- 
piekuna, błaga litościwe osoby, którym 
mógłby słnżyć jako lektor, do wyręcza­
nia w gospodarstwie, w różnych spra­
wunkach, wogóle jak sobie kto życzy — 
o przyjęcie bez wynagrodzenia. „Uczci­
wyu poste restante Kraków I, za oka­
zaniem kwitu inserat. 62 3 o

t

sam e cza p k i
1 baryłka K 5*50 franco opako­
wanie i franco każda składnica Ą 

pocztowa —  w y sy ła

Wojciech Olszowski
U r a b ó w  53 e o 

M a lyB y n ek ,róg& l.S zp iia ln e i.

Przygotowuje się
do egzaminu historyczno-prawniczego
pod bardzo korzystnemi warunkami na kwie­
cień, lipiec i październik. Za dobry w ynik 
egzam inu ręczy się. Zgłoszenia pod „A. A.M,
Kraków, Uniwersytet. 694 2 3

Nowe kursa
przygotowawcze do egzaminu z buchal­
terii kupieckiej składanego w Akademii 
handlowej w Krakowie i do egżaminu z ra­
chunkowości państwowej składanego 
w c. k. Namiestnictwie we Lwowie rozpo­
czynają się dnia IO stycznia 1913

w szkole buchalteryi
Stanisława Burnatowicza
w Krakowie, ul. Floryańska 55, telefon Nr 2113.

Wpisy przyjmuje Biuro Buchałteryjne. ulica 
Floryańska 55, codziennie.

Kto chce zdawać w terminie letnim winien 
się wpisać teraz. — Za sumienne przy­
gotowanie ręczy się. 651 6 0

Górka, krawiec
Długa 18, wykonywa zamówienia według osta­
tnich mód, przyjmuje do prasowania i prze­
rabiania, 50 5 5

11 [U m
J. Kossaka, W. Kossaka, Tetmajera, 
Wygrzewałskiego i innych, jest tanio 
do sprzedania przy ni. Granicznej 15, 
parter, na prawo (3 razy dzwonić). 
Oglądać można codziennie od 12— 1. 
Handlarze wykluczeni. -64 l  o

ęTnpełnie osamotniony, chory piersiowo 
student, mający widoki uleczenia, 

a nie mający na to wcale środków — 
zwraca się tą drogą do osób zamożniej­
szych, a dobrego serca, z prośbą o po­
moc. — Datki na ten cel przyjmuje lub 
podaje adres Administracya „N. Refor­
my* pod „Student“ . 423 4 o

Od 4 koron
Suknie damskie

od 1 kerotay
Sukienki dla dzieci

przyjmuje się do roboty: G rod zba  18 
XII p. fr o s t . 16 3 o

Nowo założony

Sklep kwlaiów
przy ul. Wiślnej 1. 3 (obok sklepu p. Rajala)

poleca wiązanki kotylionowe, bukiety ślubne, oraz wszelkie prace w zakres kwiaciarstwa 
wchodzące. — Wykonania artystyczne. Wielki wybór roślin kwitnących i liściastych. —

C E N Y  N A D E R  P R Z Y S T Ę P N E .
2  głębokim szacunkiem

424 3 3 A D A M  Ś L IW I Ń S K I .

ZAKŁAD PLISOWANIA
440 i gnfrowania, oraz obciągania guzików i wycinania ząbków 4 4

ul. Grodzka 6 0 , oficyna B., parter.

65 3 O

Bardzo wielka Uoii 
osób polepszyła swoje zdrowie 

r« takowe utrzymuje przez używanie

fa lL E K  PRZECZYSZCZAJĄCYCH1

R - C^UV!&i’A
/Środek popularny od dłuższego czasu, ekono- 
I miczny, łatwy do użycia. Czyszcząc krew, daje się 
j za6tU80Wać prawie we wszystkich chorobach chro- 
I nieśnych jakoto : lissaje, reiimatyzmy, przestarzałe \ katary, dreszcze, zatkania, zanik pokarmu u kobiet, ‘ 
i gruczoły, osłabienie nerwów, brak apetytu, wy 
, wszelkich zapaleniach, mdłościach, anemii, 
jktrąwieniu i powolnem ftinkcyonowaniu żołądka.

P I G U Ł K I  OAU 7  I N  tądo nabycia we" 
wszystkich wiernych a^tehadi hciata,

Faubeurg Saint-Denis, 147

Do wynajęcia
oddzielne pokoje, oraz sklep, przy ul. 
św. Floryana 1. 7 w Podgórzu. 65

Słuchacz prawa
(filolog Uniwersytetu Noworosyjskiego) udziela 
wykładów

języka rosyjskiego
wzgl. literatury rosyjskiej. Ul. Wygoda 1. 7, 
I  p., Józef Śleszyński. 391 4 10

F ryzyerka
wykonuje fryzury według ostatniej mo­
dy. Czesze w domu i poza domem. — 

Mieszka: Floryańska 55, III p., fr.
1145 4 4

Pielęgniarka
zajmie się troskliwie chorą osobą. Ulica 
Biskupia 12._________  47 3 o

„tuaFfrr.

K a ^ lu s z s  d a m s k ie
najświeższe modele paryskie, poleca na obecny sezon

JOZEFA KARM M SKA
Kraków, plac Maryaeki 9 , I p.

W  wielkim wyborze kapelusze żałobne, 14 3 0

uuuiuu puwiioii Z f.
izamieszkały w Krakowie, z powodu cho­
roby niezdolny do pracy, prosi o zapo­
mogę. Składki przyjmuje Administracya 
„N. Reformy*. i»o 66 o

Saiatony w % larm

, 1  M g

óakdw, kL Ratowicka 7, tal. 461

31 7 0

£*Kcyj i tynwersacyi
w języku niem. i franc., udziela się na 
przystępnych warunkach. Ulica Kreme- 
rowska 4, I p. 43 2 o

utrzymująca pracą rąk własnych dwoje 
nieuleczalnie chorych dzieci, prosi go­
rąco litościwych ludzi o pomoc. Łaska­
we datki przyjmuje Administracya „N. 
Reformy* pod W. P. lub podaje adres.

23 3 o

Kremerowska 4 , 1 p.
P o k o je  u m eb low an e  na czas krótszy 
i dłuższy, z całodzieńnem utrzymaniem.

41 2 o

WonicteNi Joiflsj Reformy"
l i  i o . Koron

Jósef Głada. Oporni, powieść w 2 tom. na tle prześladowania unitów 4*-—
B Bołesłuwiła. Para Czerwona, powieść w 2 t o m . ...............................2*40

— Nad Spreą, p o w ie ś ć .........................................................1*20
— N ad  modrym Dunajem, powieść....................................   1*2q

j. v. Niemcewicz. Żywoty znaeznyeh w XVIII wieku ludzi —*40 
Do nabycia w Administracyi „N. Reformy*, oraz we wszystkich księgarniach

Skład główny w księgarni G. Gebethnera i Ski w Krakowi*

Najpiękniejsze, najtańsze, najpraktyczniejsze

Ś W I E T L E N I E
GAZEM POWI1TZNYM
willi, pałaców, dworów, kościołów, szkół, hoteli. 

Żądać ilustr, prospektów. — Wyłączne zastępstwo

ini i  Jastrzębski, lwów. Sapiehy i
367 3 O

Z drukami Literackiej w Krakowie, ul. Jagiellońska IG. Rządca drukarni U  K. Gdrskl.


